
Po rozmowach NRD—ZSRR 

neofaszyzmu w 
Niedwuznaczne ostrzeżenie 

Jak juź informowaliśmy, w Aka­
demii Sztabu Gen? rahiego im. 
gen. Karola Swifctrnewskiego od­
była się 12 bm. uroczystość ju­
bileuszu 20-Iec a tej uczelni. 

Na zdjęciu: minister obrony na­
rodowej, Marszałek Polski — Ma­
rian Spychalski dekoruje sztandar 
Akademii Orderem Sztandaru Pra­
cy I Klasy. Drugi 7. lewej — ko­
mendant Akademii — gen. dyw. 
Józef Kuropieska. 

CAF-WAF — fot. Fil 

MOSKWA (PAP) 
Związek Radziecki i Nie­

miecka Republika Demokra­
tyczna w komunikacie opubli 
kowanym w Moskwie, po za­
kończeniu wizyty delegacji 
partyjno-rządowej NRD pod 
przewodnictwem Waltera Ul-

fJROLETAHWSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ' 

Król przeciw ivnc;e 

Czołgi w Atenach 
LONDYN (PAP) 
Agencja Reutera donosi, że 

w środę rano przed gmachem 
radiostacji w Atenach pojawi­
ły ^się niespodziewanie czołgi, 
ktpre przybyły z peryferii 
miasta. Równocześnie poiiejan 
ci w hełmach stalowych i u-
zbrojeni w karabiny zaryglo­
wali dostęp do pałacu, w któ­
rym rezyduje premier grecki, 
Kolias. 

Według nie potwierdzonych 
wiadomości od północy do sto 
licy zbliżają się grupy czoł­
gów. 

Król Grecji, Konstantyn, 
zwrócił się w środę z apelem 
do narodu greckiego, aby u-
dzielił mu pomocy — jak pi­
sze korespondent Agencji As­
sociated Press z Aten — w o-
baleniu reżimu wojskowego. 
Apel nadała krótkofalowa ra­
diostacja znajdująca się w 
Grecji północnej. Przypuszcza 
się, że król Konstantyn prze­
bywa obecnie wraz z oddzia­
łami armii greckiej, które 
zbuntowały się przeciwko jun 
cie wojskowej w Larisie i Sa­
lonikach. Według nie potwier­
dzonych informacji, król wraz 
z wiernymi mu oddziałami 
wojskowymi posuwa się w kie 
runku Aten. 

Przerywając długotrwałe mil 
czenie Radio Ateny oświad­
czyło — według doniesień ko­
respondenta agencji UPI — że 
król Konstantyn wystąpił prze 
ciwko rządowi. 

Rząd grecki wezwał ludność 
do zachowania spokoju. 

Cena 50 gr 
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Na IB dni przed terminem 
* (Inf. wł.) 
Koszalińska Spółdzielnia 

Ozdób Choinkowych zameldo 
wała o wykonaniu w dniu 12 
grudnia pianowych zadań ro­
ku 1967. Do tego dnia spół­
dzielnia wyprodukowała cho­
inkowych ozdób na sumę 16 
min zł. Wartość dodatkowej 
produkcji w roku bieżącym 
wyniesie około 700 tysięcy zł. 

Na przedterminowe zreali­

zowanie planu duży wpływ 
miało wprowadzenie w zakła 
dzie zmian w organizacji 
pracy — rezultat realizacji 
wniosków zgłoszonych przez 
komisję powołaną po VII Ple­
num — a także wzrost kwa­
lifikacji załogi. (Fil) 

Strajk 
2 milionów 
we Francji 

14 bm. będzie zachmurzenie du­
że, miejscami drobne opady, po­
czątkowo śniegu, później śniegu 
z deszczem lub deszczu. 

Slopniowy wzrost temperatury. 
Wiatry słabe i umiarkowane, za­
chodnie i północno-zachodnie. 

brichta, potępiły zdecydowa­
nie odrodzenie sie neofaszy­
zmu w Niemczech zacho­
dnich. Oświadczyli oni, że 
nie dopuszczą do tegro, „by w 
Niemczech zachodnich odro­
dziło się zarzewie faszyzmu i 
wojny i by imperializm zacho 

t dnionicmiecki mógł powtórzyć 
straszliwe zbrodnie faszyzmu 
hitlerowskiego przeciwko po­
kojowi i ludzkości". 

Obie delegacje stwierdziły 
w komunikacie pełną zgo­
dność poglądów w ocenie sy­
tuacji międzynarodowej. 

Obie strony potwierdziły 
swoje stanowisko w zakresie I 
bezpieczeństwa europejskie­
go i w związku z tym żądają 
uznania istnienia dwóch su­
werennych państw niemiec­
kich i nienaruszalności granic 
w Europie. 

Żądają one rezygnacji 
NRF z roszczenia do wyłącz­
nego reprezentowania Nie­
miec i z broni atomowej. Wy­
stępują przeciwko ingerencji 
bońskiej w sprawy Berlina 
zachodniego. W komunikacie 
podkreśla się znaczenie dalsze 
go umocnienia organizacji U-
kładu Warszawskiego. 

: 

W Polakicu 
kładacb Opiycz-
aycii * ar spa­
wie o:.ovio się 
U om 4ebr%oi* 
podstaw owe i or­
ganizacji partyj­
nej W braniu 
;iezesttuczył czło­
nek Biura Poli­
tycznego. sekre­
tarz K( PZPR -
Zenon Kliszko 

Na zdjęciu: Ze­
non Kliszko o-
trzymuje nową 
legitymację par­
tyjną t rąk l se­
kretarza Komite­
tu Zakładowego 
PZPR — Mariana 
Piotr erwskiego, 

Najlepsze przedszkole: 
W PGR Jarkowo 

Już od kilku lat, z inicjatywy WZ PGR, Zarządu Okręgu 
Związku Zawodowego Pracowników Rolnych, Zarządu Okrę 
gu Związku Ochotniczych Straży Pożarnych i Kuratorium 
Okręgu Szkolnego, organizowane jest współzawodnictwo o ty 
tuł najlepszego przedszkola w koszalińskich pegeerach. 

W tym roku z ogólnej licz- nictwa wyróżniła 10. Tytuł 
by 90 pegeerowskich przed- najlepszego w pegeerach woje 
szkoli uczestniczymy w konkur wództwa zdobyło przedszkole 
sie 33, spośród których woje- w PGR JARKOWO w pow. 
wódzka komisja współzawod- kołobrzeskim, drugie miejsce 

(Dokończenie na str. 2) 

12 bm. rozpoczę­
ła się w Krako-
w e wizja zacho-
dniomemieckiego 
sąciu w Kilonii, 
który prowadzi 
proces przeciw 
byłym funkcjo­
nariuszom hitle­
rowskiego apara­
tu bezpieczeń­
stwa w tzw. dy­
strykcie krakow­
skim: Wilhelmowi 
Kundemu, Her­
mannowi Hen-
richowi i Józefo­
wi Mu e llerowi. 

Na zdjęciu: w 
Sadz e Powiato­
wym w Krako­
wie nad planem 
b. getta w Pod­
górzu (od pra­
wej): przewodni­
czący sądu w Ki­
lonii Hans Rusch 
oraz Hans Witt-
stoeh — obrońca. 

C^F, Piotrowski 
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Admiralicja i generałowie Bundeswehry przygotowują się 
do objęcia dobrych stanowisk w NATO (z prasy). 

— Złowieszczy alfabet. 
Rys. E. GOROCHOW. ~ „PRAWDA" 

PARYŻ (PAP) 

Dwie największe francuskie 
centrale związkowe Powszech­
na Konfederacja Pracy (CGT) 
i Francuska Demokratyczna 
Konfederacja Pracy (CFDT) 
proklamowały na środę strajk 
robotników zrzeszonych w swe 
ich organizacjach. Warto za­
znaczyć, że obie centrale grupu 
ją ponad 2 miliony pracowni­
ków. W ciągu 24 godzin Fran­
cja pozbawiona była energii e-
lektrycznej i gazu, nie praco­
wało wiele gałęzi przemysłu o-
raz poczta i pracownicy lotnic­
twa cywilnego. Nie ukazała się 
też poranna prasa. 

Przyczyną strajku jest poli 
tyka rządu w dziedzinie ubez 
pieczeń socjalnych. 

NOWOCZESNE KOTŁY wytrwałej, nowatorskiej pracy ich 
Z GDAŃSKIEJ STOCZNI * konstruktorów, stale modyfikują­

cych konstruKcje, zmniejszających 
Kotły okrętowe — to trzecia o- gabaryty,- wprowadzających nowe, 

bok budowy statków i silników lepsze materiały. 
specjalność Gdańskiej Stoczni im. Na zdjęciu: w kotlarni Gdańskiej 
Lenina. Wybudowano w niej juz Stoczni im. Lenina. 
około 1.4tVj kotłów różnych typów. 
Wysoka k!?isa i doskonała opnia CAF — Uklejewski 
o gdańskich kotłach są rezultatem 

W I półroczu 1988 r. 
partyjne zebrania 

sprawozdawczG-wyborcze 
WARSZAWA (PAP) 
W Komitecie Centralnym 

odbyła sie w środę narada se 
kretarzy organizacyjnych ko­
mitetów wojewódzkich PZPR, 
której przewodniczył członek 
Biura Politycznego sekretarz 
KC PZPR — Ryszard Strze­
lecki. 

W związku z tym, że w I 
półroczu 1968 r. upływa dwu­
letnia kadencja władz podsta 
wowych organizacji partyj­
nych i komitetów gromadz­
kich — zgodnie z decyzją Se­
kretariatu KC PZPR — od 
stycznia do czerwca 1968 r. 
przeprowadzone zostaną zebra 
nia sprawozdawczo-wyborcze 
w podstawowych organiza­
cjach partyjnych w mieście i 
na wsi oraz wybory komite­
tów zakładowych i gromadz­
kich partii. 

powietrznym" kcą posiłki 
gen. Wesfmorelanda 

ty- Oświadczenie rzqdu DRW w sprawie Kambodży 
PARYŻ, NOWY JORK, HANOI (PAP) 
Jak podaje Wietnamska Agencja Prasowa VNAf rząd De­

mokratycznej Republiki Wietnamu opublikował we wtorek 
oświadczenie w związku z zamiarami imperialistów amery­
kańskich rozszerzenia agresywnej wojny na Kambodżę. 

JBLMJEL 
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• BELGRAD 

W przyszłym miesiącu pre­
zydent Tito złoży wizyty w 
kilku krajach azjatyckich o-
raz w Etiopii. 

• PRAGA 

W Pradze rozpoczęły się ro­
kowania. dotyczące protokołu 
uzupełniającego na 1958 rok 

do dwuletniej umowy o współ­
pracy i wymianie kultural-
no-naukowej między PRL i 
CSRS. 
• NOWY JORK 

W najbliższy piątek zbierze 
*ię Rada Bezpieczeństwa, aby 
omówić sprawę przedłużenia 
mandatu sił ONZ na Cyprze. 

• BONN 
Gabinet boński zadecydował 

w środę podjęcie oficjalnych 
rokowań z Jugosławią w spra­
wie przywrócenia stosunków 
dyplomatycznych między obu 
krajami. 

Wybieramy „Koszalinianina 1067" 
* (INF. WŁ.) 

W Rozgłośni „Polskiego 
Radia" w Koszalinie trwa­
ją przygotowania do wiel­
kiego plebiscytu „WYBIE­
RAMY KOSZALINIANI­
NA 1967". Współpartnerami 
akcji są: ZMS i ZMW. Ko-
szalinianin 1967 — będzie 
bowiem człowiekiem mło­
dym, nie przekraczającym 
w zasadzie 30 lat. 

Jakie są kryteria wyboru 
— Koszalinianina 1967? Naj 

ogólniej biorąc decydują wa 
lory osobiste, osiągnięcia za 
wodowe, postawa, społeczna 
i prestiż w środowisku. Li­
sta kandydatów nie jest 
jeszcze pełna. Jeśli zatem 
nasi Czytelnicy dostrzegą w 
swym otoczeniu kogoś, kto 
ich zdaniem godny jest mia 
na „Koszalinianin 1967" ra­
dzimy niezwłocznie" porozu­
mieć się z rozgłośnią „Pol­
skiego Radia" w Koszalinie, 
ul. Armi? Czerwonej 49, tel. 
42—41. 

„Naród Demokratycznej Re­
publiki Wietnamu jest zdecy­
dowany spełnić swój obowią­
zek i energicznie poprzeć słusz 
ną walkę narodu kambodżań-
skiego" — podkreśla oświad­
czenie. 

Rząd DRW i naród wiet­
namski całkowicie popierają 
słuszne stanowisko Królestwa 
Kambodży przedstawione w je 
go oświadczeniach i zdecydowa 
nie potępiają wszelkie oszczer 
stwa, plany i akty agresji Sta 
nów Zjednoczonych oraz ich 
sojuszników wobec Królestw^ 
Kambodży. 

W interesie niezawisłości i 
wolności krajów, w interesie 
pokoju w Azji i na całym 
świecie, rząd Demokratycznej 
Republiki Wietnamu wzywa 
rządy i narody wszystkich kra 
jów, do wykazania maksymal 
nej czujności w związku z o-
becną niesłychanie niebezpiecz 
ną sytuacją na granicach Kam 
bodży i Wietnamu Południo­
wego oraz apeluje o podjęcie 
odpowiednich środków, aby za 
wczasu powstrzymać agresyw 
ne zamiary imperialistów z 
USA i ich sługusów zagrażają j 
cych Kambodży. 

* 
Jak wynika z doniesień za- „ 

chód nich agencji prasowych i 

między Stanami Zjednoczony­
mi, a Wietnamem Południo­
wym funkcjonuje obecnie 
„most powietrzny", najdłuż­
szy w historii wszystkich wo­
jen. Z USA do Wietnamu Po­
łudniowego przerzuca się oko­
ło 10,5 tys. żołnierzy amery­
kańskich wraz z ich wyposażę 
niem, środkami transportowy 
mi, samochodami ciężarowymi, 

(Dokończenie na str. 2) 

tydzień solidarności 
z Wietnamem 

MOSKWA (PAP) 

Na apel Światowej Rady 
Pokoju w Związku Radziec­
kim rozpoczął się tydzień so­
lidarności z walką narodu 
wietnamskiego przeciwko a-
grresji Stanów Zjednoczonych. 
W 40 miastach ZSRR odbędą 
się wiece i zebrania. 

Tydzień solidarności zakoń 
czy się w dniu 20 grudnia 
wielkim wiecem w Moskwie. 

ROLNICTWO 
1 WIE ST 
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Piekło na ziemi 
(OD STAŁEGO 
KORESPONDENTA 
AGENCJI ROBOTNICZEJ 
W ALGIERZE) 

RWAJĄ u nas już przygo-
* towania świąteczne. W 

świecie arabskim także zbliża­
ją się wielkie święta, które 
przypadną na przełomie grud­
nia i stycznia po zakończeniu 
Ramadanu — miesiąca postu. 
Odpowiednik naszego Czerwo­
nego Krzyża — Czerwony Pół­
księżyc prowadzi w związku z 
tym zbiórkę darów na świątecz 
ną pomoc dla 1 400 tys. uchodź 
ców arabskich żyjących w 
ZR A, Jordanii i Syrii. Ludzie 
przynoszą do punktów zbiórki 
darów, co mogą: produkty spo 
zywcze/ odzież, leki, czasami 
pieniądze. Wielki plakat nad 
wejściem do siedziby central 
nych władz algierskiego Czer­
wonego Półksiężyca głosi: 

„Wasi bracia umierają z glo 
du i zimna — pomóżcie im!**. 

W stwierdzeniu tym nie ma, 
niestety, żadnej przesady. Ge­
henna uchodźców wygnanych 
przez izraelskich okupantów ze 
swoich siedzib przybiera obec­
nie wszelkie objawy piekła na 
ziemi. 

Od tygodnia nad całym ob­
szarem Morza Śródziemnego 
szaleje zimowa, niebywała w 
tym rejonie świata pogoda. Na 
Saharze spadł śnieg, czego nie 
pamiętają najstarsi ludzie. Sza 
leją huragany i ulewy wywo­
łujące powodzie nawet na pu 
styni. W Jordanii, gdzie pod 
namiotami z drelichu koczuje 
na gołej, skalistej pustyni po­
nad 400 tys. uchodźców, spadły 
śniegi, zawiane zostały drogi a 
termometry wskazują w nie­
których rejonach temperaturę 
znacznie niższą od zera. 

Brak jakiegokolwiek opału, 
paliwa do gotowania czy ogrze 
wania. Nie sposób go bowiem 
dowieźć. Ludzie od kilkunastu 
dni odżywiają się jedynie, su­
rową mąką, kaszą i czasami 
konserwami. Vfćwnąirz namio­
tów panuje temperatura niższa 
od zera, a ich mieszkańcy nie 
posiadają ani materaców ani 
koców ani ciepłej odzieży. Wy 
padki zamarzania na śmierć, 
przede wszystkim wśród star­
ców i dzieci, są nagminne. 

TJNRWA złożyła oficjalny 
protest w ONZ w związku z 
działalnością władz Izraela w 
okupowanym rejonie Gazy. Jak 
stwierdza ten dokument, armia 
okupacyjna, zasłaniając się wy 
mogami sanitarnymi ,niszczy w 
sposób planowy i zorganizowa­
ny baraki i szałasy, w których 
mieszka większość tamtejszej 
ludności arabskiej. W wyniku 
burzenia domostw ludności a-
rabskiej w okresie ostatniego 
miesiąca dalszych 30 tys. ludzi 
znalazło się bez żadnego dachu 
nad głową. Ludzie ci koczują 
pod gołymi niebem.. nie mając 
nawet namiotów. Śmiertelność 
w Gazie jest olbrzymia. 

Kiedy w lecie odwiedziłem, 
obozy uchodźców Jordanii, le­
karz pracujący z ramienia Mię 
dzynarodowego Czerwonego 
Krzyża w jednym z nich po­
wiedział: „Ci ludzie wymrą w 

szimte, jeżeli wcześniej nie po­
zwoli im sie powrócić do swo­
ich domów". 

Ta przerażająca zapowiedź 
staje sie obecnie fak+em. 

ZDZISŁAW MORAWSKI 

Z obrad ONZ 
• NOWY JORK 

Zgromadzenie Ogólne NZ na 
zebraniu plenarnym 77 głosami 
przy 23 wstrzymujących się 
i braku głosów przeć iwnych 
zatwierdziło rezolucje Kómite-' 
tu Politycznego w sprawie zło­
żonego przez Związek Radziec­
ki projektu traktatu o zakazie 
użycia broni jądrowej. 

Jutro wielka narada rolna w Poznaniu z odziałem tow. Wł. Gimułki 

Jak Wielkopolska realizuje uchwały 
IX Plenum KC PZPR 

POZNAŃ (PAP) ^ ^ wadzają obecnie rozmowy z 
Wielkopolska organizacja PZPR wspólnie z ZSL podjęła właścicielami gospodarstw slab 

wiele wysiłku w pracy nad realizacją uchwały IX Plenum 
KC partii w sprawie uruchomienia rezerw produkcyjnych 
tego przodującego rejonu rolniczego w kraju. 

Otwarte zebrania wiejskich Praktycznie sprawą zajęły 
organizacji partyjnych, poświę się tzw. „trójki" gromadzkie, 
cońo dyskusji nad gromadzki- Znalazło się w nich ok. 1.500 
mi planami rozwoju produk- fachowców z instytucji rolni-
cji rolnej, pod kątem możliwo czych i ponad 9 tys. rolników 
ści jej zwiększenia. 

Arabski ruch oporu 
sile 

KAIR, LONDYN, PARYŻ 
(PAP) 

Na arabskich okupowanych 
obszarach przybiera na sile ak 
tywność arabskiego ruchu opo­
ru. We wtorek dwóch żołnierzy-
izraelski-ch zostało zabitych i 
4 rannych w wyniku starcia 
zbrojnego z bojownikami arab wanych dwa lata temu w zwiąż 
skiirhi w pobliżu miejscowości 
Ren-Szemen, 24 kilometry na 
wschód od Tel Awiwu. W kil 
ku pobliskich wioskach wpro 
wadzono godzinę policyjną. 

Bojownicy arabskiego ruchu 
oporu wysadzili ostatnio w po 
wietrze wielki zbiornik pali­
wa, znajdujący się w pobliżu 
jednego z kibuców. Zbiornik zo 
stał niemal całkowicie znisz­
czony. 

Specjalny wysłannik sekreta 
rza generalnego ONZ na Bli­
ski Wschód, szwediki dyploma 
ta Gunnar Jarring rozpoczął 
we wtorek swą misję, której 
celem jest doprowadzenie do 
uregulowania konfliktu blisko­
wschodniego. 

Odwiedzi on w pierwszej 

MnIlsSa 

na Dolnym S!qsku 
Tragiczny ń 

wypadek w !winach 
WROCŁAW (PAP) 
W środę w godzinach porań 

nych zdarzył się w miejscowo 
ści Iwiny, pow. Bolesławiec 
na Dolnym Śląsku tragiczny 
wypadek. Około godziny 3 nad 
ranem "w pobliżu posterunku 
kolejowego „Konrad" w Iwi-
nach nastąpiło nagłe przerwa 
nie wału nad stawem osado­
wym należącym do zakładów 
górniczych „Konrad". 

Wielkie ilości wody i mułu 
osadowego runęły w kierunku 
torów i pobliskich osiedli. To 
ry kolejowe w tym rejonie zo 
stały zalane na długości- ok. 
2 km. Napór wody zmył z na­
sypu kolejowego 14 wagonów 
towarowych, odrzucając je na 
odległość ok. 100 m. Budynek 
posterunku kolejowego .został 
zalany mułem na wysokość 
1 m. 

Spiętrzone wody z mułem za 
topiły pobliskie pola i 5 naj­
bliżej położonych osiedli, po­
wodując znaczne rstraty w lu­
dziach i w mieniu. Do godz. 13 
wydobyto 18 ofiar śmiertelnych 
i 15 osób ciężko rannych. Ist­
nieje podejrzenie, że w war­
stwie mułu mogą się znajdo­
wać dalsze ofiary. Do akcji ra 
tunkowej skierowano oddziały 
wojska, straży pożarnej i służ 
by zdrowia. 

Na miejsce katastrofy udał 
się I sekretarz KW PZPR we 
Wrocławiu Władysław Piłatów 
ski oraz przedstawiciele Woje 
wódzkiej Rady Narodowej. 

leszcze jedna ofiara 
• (Int. J* 

Przed sądem Wo^ewó<$zk:i;m w 
Koszalinie odpowiada! ostatnio 
37-lełtni Leopold W. ze Świeszyna, 
obwiniony o umyślne zabójstwo 
Mirosława B., listonosza z tejże 
miejscowości. Obaj mężczyźni 
gpotkali się 25 listopada ubiegłego 
rofcu w mieszkaniu u znajomego 
Zenona J. — W. pił już wcześniej 
wódikę i piwo. Zasiedli w kilku 
do gry w karty nie stroniąc rów­
nież od alkoholu. W trakcie gry 
pomiędzy W. a listonoszem doszło 
do słownego nieporozumienia, a 
potem do zakładu, z którego nie 

wywiązać się Mirosław R. 

stonosza znaleziono w stodole je­
dnego z rolników Świeszyna. 

Władze śledcze były początkowo 
bezradne. Nie wiedziały, kto mógł 
pozbawić życia listonosza. Obduk­
cja zwłok wykazała pęknięcie 
czaszki i wylew krwi do mózgu. 
Antagonista listonosza Leopold W. 
zwierzył się w krytycznym dniu 
swemu koledze, że musiał wyrwać 
trzy sztachety z płotu i jedną z 
nich zadał cios w głowę przeciw­
nikowi. Zeznania Jana B., ~jak 
również drugiego świadka skłoni­
ły sąd. do uznania Leopolda. W. 
winnym zabójstwa Mirosława B. 
Na podstawie art. 225 par. 1 kk 
skazany on został na 12 lat wię-
ziesnia. Wyrok ale. &8WZ& gra-

szych, uzyskujących najniższą 
w danej wsi produkcję. Na ze 
braniach aktywu PZPR i ZSL 
trójki te przedkładają propozy 
cje, zmierzające do podciągnie 
cia słabszych gospodarstw przy 
najmniej do rzędu średnich. 

Dotychczasowe zebrania wy 
kazały m. in., że aktyw wiej-

praktyków. Trójki przepro ski dość dobrze zna sytuację 
poszczególnych gospodarstw 
ale często nie dostrzega np, 
znacznych różnic między go­
spodarstwami najlepszymi i 
najsłabszymi. Zebrania wy­
kazały też, że niektó­
re gospodarstwa uważane 
we wsi za dobre, mogą 
uzyskać znacznie lepsze wyni­
ki produkcyjne, choćby np. 
przez prawidłowe stosowanie 
zabiegów agrotechnicznych. 

Uczestnicy zebrań zastana­
wiają się, w jaki isposób naj­
lepiej pomagać takim gospodar 
stwom, aby środki produkcyj­
ne pozostające do ich dyspozy­
cji były jak najlepiej wyko­
rzystane. 

Na wielu zebraniach chłopi 
proponują, aby obok pomocy 
materialnej państwa — zwięk 
szyć słabszym gospodarstwom 
pomoc i kontrolę aktywu gro­
madzkiego. 

Sprawy, które są obecnie 
przedmiotem rozważań rolni­
ków nie tylko Wielkopolski, ale 
w całym kraju, będą tematem 
spotkania sekretarzy wiejskich 
organizacji partyjnych Wielko 
polski z I sekretarzem KC 
PZPR •— Władysławem Go­
mułką. Spotkanie odbędzie się 
w piątek, 15 bm. w Poznaniu. 

kolejności Izrael, Jordanię i 
ZRA. 

Do Kairu przybył nowy am­
basador Wielkiej Brytanii Ha 
rold Beeley. Jego przybycie 
oznacza definitywne przywró­
cenie stosunków dyplomatycz­
nych między obu krajami zer 

ku ze sprawą Rodezji. 
Ambasador Beeley oświad­

czył dziennikarzom, że jego 
najważniejszym zadaniem bę­
dą zabiegi o ponowne otwar­
cie Kanału Sueskiego. 

500 numerów 
„Tygodnika 
Morskiego" 

W kioskach ukazał się w sprze­
daży najnowszy — 500. numer 
„TYGODNIKA MORSKIEGO" (z 
d3tą 24 grudnia br.). 

pismo zaeżęło się ukazywać w 
1958 roku, stawiając sobie od 
chwili powstania ambitne zadanie 
zainteresowania opinii społecznej 
sprawami polskiego morza, infor­
mowania o polskich portach, ry­
bołówstwie, flocie handlowej i 
przemyśle okrętowym. Ukazujący 
się co tydzień w objętości 12 stron, 
nie mający sobie podobnego w 
kraju, ..Tygodnik Morski" zawie­
ra także w każdym numerze bar­
dzo ciekawe materiały typu ma­
rynistycznego i popularnonauko­
wego, felietony, opowiadania, pi­
sywane przez ludzi morza, często 
przez samych marynarzy, re­
cenzje z filmów morskich, książek 
o tematyce morskiej, wystaw pla­
stycznych. 

Tygodnik przybliża wszystkie 
sprawy morza czytelnikowi z lą-
du, a. dla ludzi bezpośrednio z mo­

rzem związanych stanowi cenne 
odbicie środowiska, w którym ży­
ją i pracuja. Atrakcyjnie łamany, 
bogato i ciekawie ilustrowany jest 
interesującą lekturą dla każdego 
Polaka, któremu bliskie są sprawy 
Bałtyku, którego interesuje cało­
kształt problematyki morskiej 
świata. 

Najlepsze przedszkole: 
w PGR Jarkowo 

Polskie Radio i TV przepro 
wadzą bezpośrednią transmisję 
ze spotkania. Polskie Radio roz 
poczyna transmisję w progra­
mie II i w programach, wszy­
stkich rozgłośni o godz. 9.55. 

TV rozpoczyna bezpośrednią 
relację ze spotkania również 
o godz. 9.55. 

Katastrofa lotnicza 

# MEKSYK 

Na północ od Limy rodbił 
się samolot pasażerski, należą­
cy do peruwianski-ch linii lot­
niczych. 65 osób poniosło 
śmierć. 

(Dokończenie ze str, 1) 

w konkursie przyznano przed 
szkolu w PGR Grąbkowo w 
pow. słupskim i trzecie w gos 
podarstwie Strzepowo, należą 
cym do Kombinatu PGR w 
Tymieniu w pow. koszaliń­
skim. 

Ponadto wyróżniono przed­
szkola w pegeerach: Postomi­
no w pow. sławieńskim, Rą­
bino w pow. świdwińskim, 
Starniee w pow. słupskim, 
Łomczewo w pow*. szczecinec­
kim, Budowo w pow. bytow-
skim, Bukowo w pow. człu-
chowskim i Stawnica w pow. 
złotowskim. 

Przedwczoraj w PGR Jarko 
wo w pow. kołobrzeskim od­
była się uroczystość zakończę 
nia tegorocznego konkursu o-

Rozpoczęcie 
sesji Rady NATO 

BRUKSELA (PAP) 
W środę rozpoczęła się w 

Brukseli dwudniowa doroczna 
sesja Rady Ministrów NATO. 

Obrady rozpoczynają się od 
dokonania przeglądu układu 
stosunków między Wschodem 
a Zachodem oraz dyskusji na 
temat sytuacji w tych stre­
fach świata, w których wystę 
puje napięcie; zalicza się do 
nich m. in. Wietnam i Bliski 
Wschód. 

Następnym punktem jest de 
bata na temat przyszłości 
NATO i jej przyszłych zadań. 

Sprawa stosunków między 
Wschodem a Zachodem zosta­
ła wysunięta na naczelne miej 
sce. 

* 
W pierwszym dniu obrad 

zabrał głos brytyjski mini­
ster spraw zagranicznych 
Brown, który podkreślił, że 
pragnąłby widzieć zjednoczo­
ną Europę, odgrywającą waż­
niejszą niż dotychczas rolę w 
sojuszu atlantyckim, gdyż jak 
st wierd zjł, sil na Europa ozna 
cza silny sojusz". 

Ministrowie obrony krajów 
NATO ną odbytym posiedze­
niu powzięli decyzję utworze 
nia stałej morskiej siły zbrój 
nej w strefie Atlantyku. 

Flota ta, której cechą ma 
być ruchliwość w wypadku 
powstawania kryzysów, nosić 
będzie nazwę „Stałej Atlantyc 
kiej Siły Morskiej". 

* 
Przedstawiciele kół wojsko­

wych w Brukseli nie ukrywa­
ją, że nowe siły morskie pod 
flagą NATO będą wykorzys­
tywane dla ,,demonstracji si­
ły" na Atlantyku. 

ostem pgwfetrzaysn" Sssą psiflci USA 99 
(Dokończenie r* gtr 1) 

helikopterami i 6 tys. ton ma­
teriałów wybuchowych. 

Kontyngent ten stanowi 
część obiecanych Westmorelan 

• NOWY JORK 
Wczoraj z bazy rakietowej 

na Przylądku Kennedy'ego 
mją^o wystrzelić dwie rakie­
ty: jedna z nich — dostar­
czać będzie informacji o wy­
buchach na Słońcu, druga zaś 
dostarczać będzie innych in­
formacji, potrzebnych przy 
realizacji programu Apollo. 
Będą Ho sztuczne fratelMy 
Ziemi. 

• KRAKÓW 
Wiele dalszych czynności 

procesowych wykonał w śro­
dę w trakcie wizji lokalnej 
w Krakowie zachodnioniemiec-
ki sąd przysięgłych w Kilonii, 
który prowadzi proces prze­
ciwko 3 funkcjonariuszom z 
krakowskiego gestapo. 

• PARYŻ 
Minister spraw zagranicz­

nych Danii — H. Tabor o-
świadczył na konferencji pra­
sowej, że rząd duński wystą­
pił wobec rządu Stanów Zjed­
noczonych z oficjalnym żąda­
niem położenia kresu bombar­
dowaniom Wietnamu Północ­
nego. 

0 NOWY JORK 
Koła finansowe USA są po­

ważnie zaniepokojone postępu­
jącym nadal popytem na złoto 

1 pogłoskami o możliwości dal­
szej dewaluacji funta śzterlin-
ga. Naci sytuacją tą obradować 
mają w Bazylei (Szwajcaria) 
dyrektorzy banków narodo­
wych 8 głównych DgńgfeW 
oitalistaBCznwcftk. " \ 

dowi dywizji liczących 50 tys. 
żołnierzy, które zostaną wysła 
ne do Wietnamu Południowe­
go. Liczba żołnierzy USA w 
Wietnamie wzrośnie do 525 ty 
sięcy. 

We wtorek doszło do starć 
między oddziałami USA a par 
tyzantami południowowietnam 
skimi w rejonie położonym o-
koło 45 km na północny 
wschód od stolicy Wietnamu 
Południowego. Partyzanci zaa­
takowali żołnierzy amerykań­
skich prowadząc ogień z kara 
binów, granatników i moździe 
rzy. 

15-letni 

ni* chce żyć 
PARYŻ (PAP) 

Przebywający od kilku dni 
w więzieniu 15-letni kidna-
per i morderca Emmanuela 
Malliarta usiłował popełnić 
samobójstwo mimo, że jest 
on pilnowany przez specjalne 
go strażnika. 

Młodego przestępcę odwie­
dził przewodniczący stowa­
rzyszenia adwokatów, który 
podjął się jego obrony. 15-let 
ni morderca powiedział mu 
jedynie: „Nie chcę, żeby mnie 
ktokolwiek bronił, chcę u-
mrzeć". 

Jako małoletniemu grozi 
mu kara od lat wię-

W dalszym ciągu prowadzo­
na jest przez oddziały USA o-
peracja pod krj^ptonimem 
„Saratoga", której celem jest 
pozbawienie partyzantów zapa 
sów ryżu. 

Bombowce „B-52" dokonały 
nalotu na rejon południowo-
wietnamski położony około 130 
km na poła dniowy wschód od 
Dak To, który w ubiegłym 
miesiącu był widownią zacię­
tych walk między partyzanta­
mi a żołnierzami amerykań­
skimi. 

Samoloty USA zbombardo­
wały znów kilka miejscowoś­
ci położonych wokół najwięk­
szego portu DRW, Hajfongu. 
Korzystając z poprawy warun 
ków atmosferycznych, samolo­
ty USA zaatakowały okręg 
górniczy Can Pha, 32 km na 
północny wschód od Hajfon­
gu oraz wiele innych obiek­
tów. Maszyny amerykańskie 
napotkały na gęsty ogień prze 
ciwlotniczy. 

raz przyznania kierowniczkom 
wyróżnionych przedszkoli oraz 
dyrektorom poszczególnych pe 
geerów nagród i dyplomów u-
znania. Uczestnicy zwiedzili 
wzorowo zorganizowane przed 
szkole w Jarkowie i oglądali 
sceniczne występy przedszko­
laków, a także występy miej­
scowego amatorskiego zespołu 
młodzieżowego. 

Organizatorzy konkursu pod 
kreślili na uroczystości w Jar 
kowie, że zwłaszcza w roku 
bieżącym ogólny poziom przed 
szkoli w koszalińskich pege­
erach znacznie się podniósł. 

W organizowaniu przedszkol 
nej opieki nad dziećmi swych 
pracowników przodują w woje 
wództwie pegeery w inspekto 
ratach : Człuchów, Słupsk-Po-
łudnie, Słupsk-Pólnoc, kombi 
naty PGR w Pieńkowie i w Ty 
mieniu. W człuchowskich pe­
geerach czynnych jest ogó­
łem 14 przedszkoli, w słupskich 
— 20, gdy tymczasem w pe­
geerach w powiecie wałeckim 
zorganizowano dotąd tylko 
jedno. Podobnie tylko jednym 
przedszkolem dla dzieci dys­
ponują pegeery w pow. świd­
wińskim i tylko 4 — pegeery 
w szczecineckim. 

Ogółem w tym roku opieką 
w przedszkolach objęto w pe­
geerach 2600 dzieci, przy czym 
w przyszłym roku liczba ta 
winna być zwiększona do przy 
najmniej 3200. 

Jak dotąd jednak nie wszys­
cy dyrektorzy gospodarstw ro 
zumieją znaczenie opieki przed 
szkolnej nad dziećmi. W wielu 
gospodarstwach nie organizu­
je się przedszkoli chociaż są 
ku temu pełne możliwości. 

<i> 

popularnonaukowa 
SAiW 

Temat rzeczywiście intere­
sujący: „Rola duchowieństwa 
niemieckiego W germanizacji 
ludności polskiej Pogranicza i 
Kaszub". Referat przygotował 
mgr Adam Muszyński, a ^ na 
sesję zaproszeni zostali działa 
cze byłego Związku Polaków 
w Niemczech z powiatów zło­
towskiego i bytowskiego. 

Sesja organizowana jest przez 
Zarząd Wojewódzki Stowarzy 
szenia Ateistów i Wolnomyśli 
cieli oraz Ośrodek Badań Nau 
kowych przy KTSK w Kosza­
linie. Odbędzie się ona 15 grud 
nia o godz. 10, w sali Klubu 
TPPR. 

znów drży 

Wyrazy głębokiego 
współczucia 

RODZINIE zmarłego, 
w dniu 11 grudnia 1967 r. 

Edwarda 
Łógmina 

pracownika PKiEUWM 
w Koszalinie 

składają 
DYREKCJA, 

RADA ZAKŁADOWA 
©raz WSPÓŁPRACOWNICY 

• DELHI (PAP) . 
Tragiczne w skutkach trzęsienie 

ziemi w Koyna Nagar w połu­
dniowej części Indii wywołało 
panikę wśród miejscowej ludno­
ści, ponieważ w pobliżu znajduje 
się wieika zapora wodna. Zaczęły 
krążyć pogłoski, że została ona 
uszkodzona i cała okolica może 
być zalana wodą. Stwierdzono jed­
nak, ze zaporze wodnej, leżącej 
koło Bombaju, nic nie zagraża. 

Niepokój wśród społeczeństwa 
indyjskiego pogłębiają dalsze in­
formacje o nowych wstrząsach 
podziemnych. 

Liczba śmiertelnych ofiar trzę­
sienia ziemi w Koyna Nagar stale 
wzrasta. Oficjalnie potwierdzono 
śmierć 172 osób. 1.900 osób zostało 
rannych. 

W Bomba j u, Pumie 1 innych 
rejonach indyjskiego stanu Maha-

1 rasztra wystąpiły w środę nowe 
wstrząsy podziemne o średnim 
natężeniu — podaje agencja PTI. 

Sport • Sport 
ZWYCIĘSTWO 
PIŁKARZY GÓRNIKA 

Przebywający w Belgii pSTkarze 
mistrza Polski Górni'ka Zabrze 
rozegrali mecz z wiceliderem ligi 
belgijskiej FC Brugges. Mecz za­
kończył się zwycięstwem Górnika 
— 3:1 (1:1). 
• PRZEBYWAJĄCA we Francji 

piłkarska reprezentacja ZSRR 
spotkała się w Paryżu z repre­
zentacją tego miasta. .Mecz za­
kończył się wynikiem bezbram-
kowym — 0:0. 
• MISTRZOWSKA drużyna pił­

karska NRF — Eintracht Brun-
szwik w rozegranym pierwszym 
meczu w stolicy Meksyku uległa 
jedenastce Necaxa 0:1 (0:1). 
• TENISIŚCI Wielkiej Brytanii 

zdobyli po raz czwarty puchar 
króla szwedzkiego Gustawa V. W 
finałowym meczu w Sztoikholmie 
Brytyjczycy pofeonali Szwedów 2:1. 

Trzecie miejsce wywalczyli te­
nisiści Czechosłowacji, którzy nie-
spodziewsR&e fltiaayanic 
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99 Żyjmy dłużej lii 

Zwycięstwo reprezentantki Koszalina 
W ub. sobotę w Kołobrzegu odbyły się wojewódzkie 

eliminacje ogólnopolskiego konkursu pn. „Żyjmy dłużej". 
Impreza organizowana przez WSS „Społem" zgromadziła 
16 uczestników — laureatów eliminacji powiatowych, 
reprezentujących wszystkie działające w województwie 
ośrodki „Praktyczna Pani^gółcm w konkursie wzięło 
udział ponad 5 tys* osób. 

UCZESTNICY wojewodz- BER z Darłowa, Maria Kru-

kich eliminacji odpo- szyna — uczennica z Połczy-
wiadali na pięć pytań na-Zdroju oraz Stanisława 

dotyczących higieny osobistej, Paulicz ze Świdwina, 
otoczenia, żywienia, higieny Laureatka eliminacji woje-
psvchic7Tie'< ora? spodliwr.śęj wóH"h r^^^^^nto-

Na zdjęciu: dyr, S. Szejnert 
Brych z Koszalina. 

alkoholu i nikotyny. Każdy 
ponadto musiał przedłożyć 
jurorom możliwie atrakcyjny 
przepis na potrawę. 

Imprezę umilał tercet wo­
kalny oraz zespół muzyczny 
PSS „Pionier" z Koszalina. 

Jury pod przewodnictwem 
Stefana Napierały przyznało 
I miejsce reprezentantce Ko­
szalina — Gabrieli BRYCH, 
która uzyskała 174 punkty na 
190 możliwych. Kolejne miej­
sca zdobyli: Jerzy KUZY-
NIAK ze Sławna, Maria STAJ 
NO z Białogardu, Jerzy WE-

wręcza I nagrodę Gabrieli 
Fot. Jerzy Patan 

wała Koszalińskie na stycz­
niowych rozgrywkach central 
nych w Warszawie. Zdobyw­
cy sześciu pierwszych miejsc 
otrzymali z rąk dyrektora Biu 
ra Społeczno-Samorządowego 
WSS „Społem" w Koszalinie 
— Stefana Szejnerta — cenne 
nagrody rzeczowe. 

Przed południem odbyły się 
podobne eliminacje dla dzie­
ci, w ramach konkursu „Ręce 
małe, lecz do pracy doskona­
łe", Najsprawniejsze okazały 
się dzieci z Kołobrzegu. 

(mir) 

-m JA TRZECIM KILOMETRZE drogi z Karlina do Ko-
• m I łobrze2u urywa się ściana młodego lasu. Po lewej 
« I stronie, najpierw horyzont przesłania spora hałda 

ml ziemi usypana przez pracujący jeszcze spychacz, a 
™ potem wyłania się dolinka drążona małym strumycz­

kiem. Dopiero za nią widać ogrodzenie zmontowane 
z prefabrykatów betonowych. 

— Jesteśmy na miejscu — mówi główny inżynier Kosza­
lińskiego Przedsiębiorstwa Robót Inżynieryjnych mgr ini. 
Sławomir Karliński. 

Gdyby nie uprzedzono mnie, 
że jest to najbardziej prawi­
dłowo rozpoczęta inwestycja 
przemysłowa w naszym woje­
wództwie, wyraziłbym zapew­
ne wielkie zdziwienie. Beto­
nowy płot ogradza bowiem pu­
sty teren/ na którym, wydaje 
się, z powodzeniem mogłoby 
rosnąć zboże. 

9 m!n zJ w ziemi 

Poradźcie... 
-.jak załatwić alimenty, jak wychować dziecko, jak odu­

czyć męża pijaka od nałogu, jak wprowadzić spokój w 
mieszkaniu zajmowanym przez skłócone rodziny... czy 
słusznie zwolniono mnie z pracy, gdzie mogę nauczyć się 
zawodu?... Codzienne kłopoty kobiet i ich rodzin, wiele 
pytań^na które tak trudno czasem znaleźć odpowiedź, pro­
blemów których nie można samemu rozwiązać. Z pomocą 
przychodzi organizacja społeczna — Liga Kobiet. 

Przy 9 zarządach powiato- Zgodnie z wytycznymi IV 
wych LK w naszym wojewódz Krajowego Zjazdu LK dąży się 
twie — w Białogardzie, By to do tegOjby poradnie oprócz u-
wie, Człuchowie, Drawsku, Ko dzielania doraźnej pomocy, 
szalinie, Kołobrzegu, Sławnie, stawały się ośrodkami szerze-
Słupsku i Świdwinie działają nia kultury prawnej, rodzin-
poradnie prawno-społeczne. Po nej, pedagogicznej, sanitarnej 
nadto przy zarządach miej- oraz kultury współżycia w naj 
skich w Czarnem, Debrznie, bliżsfcym środowisku i społe-
Karlinie, Złocieńcu i Boboli- czeństwie. Przyznać trzeba, że 
cach istnieją stałe punkty po- rolę tę niektóre placówki peł-
rad prawnych. Pracuje rów- nią coraz skuteczniej. Do naj-
nież 13 komisji prawno- lepszych należą poradnie w 
-społecznych LK. 140 osób — Drawsku, Białogardzie, Słup-
udziela bezpłatnych porad z sku, Świdwinie, Bytowie i Ko 
najróżniejszych dziedzin. Jest szalinie. 
w ich liczbie 63 prawników, Wojewódzka organizacja ko 

pedagogow, są raani, leka- t>jeca nje zamierza poprzestać 
rze, Położne psychologowie. • dotychczasowych osiągnię-
Samych tylko porad praw- dach Planuje się zwiększe. 
nych udzieiono. w ciągu trzech nie Hczb poradni j pUnkt(5w> 

kwartałów oiezącego roku po- rozszerzanie zakreSu porad, do 
nad 700, wygłoszono 142 odczy cieranie z życzliwą i mądra 

temat kodeksu rodagne wskazówką i konkretną porno-
cą do wszystkich potrzebują-go i opiekuńczego, wychowa­

nia w rodzinie, prawa pracy. 
Dzięki porozumieniu Zarządu 
Głównego Ligi Kobiet z Pre­
zydium Naczelnej Rady Adwo 
kackiej, ułatwiona jest współ­
praca z terenowymi radami ad 
wokackimi. W maju br. powo­
łana została również Wojewódz 
ka Sekcja Prawniczek zrzesza­
jąca obecnie 15 członkiń. 

Wiele uwagi poświęcają po­
radnie opiece nad rodzinami 
alkoholików. W ostatnich 
dwóch latach skierowano na 
badanie 85 osób, 93 rodziny o-
toczono opieką specjalną. Dzię 
ki pomocy, działających przy 
zarządach powiatowych Ligi, 
komisji socjalnych objęto do­
żywianiem około 200 dzieci, po 
nad tysiącu dziewcząt i chłop 
ców zapewniono wakacje na 
koloniach, półkoloniach i obo­
zach. 

We wszystkich powiatach, w 
swej jakże potrzebnej działał 
ności, zarządy LK współpra­
cują z innymi organizacjami i 
instytucjami m. in. z Polskim 
Komitetem Pomocy Społecznej 
poradniami wychowawczo-za­
wód owymi, Społecznym Korni 
tetem Przeciwalkoholowym, z 
opiekunami społecznymi. 

cych. 
(beś) 

Ale to są tylko pozory. Zna­
czny obszar gruntu przewidzia 
ny pod zabudowę przemysło­
wą jest jeiszeze pusty, co nie 
znaczy wcale, że leży odło­
giem. 

— Tam z prawej strony — 
pokazuje zastępca dyrektora do 
spraw ekonomicznych KPRI, 
mgr Ignacy Kulczyński — u-
sypano prawie 8 metrów zie­
mi! Na tym pustym jeszcze te 
renie wykonano już roboty 
wartości około 9 min zł. Sa­
ma niwelacja pochłonęła 7 min 
zł! 

Projekt przewiduje przemie­
szczenie 160,9 tys. metrów sze 
ściennych ziemi. Do 20 listopa 
da przemieszczono już 153 tys. 
metrów. — Do końca roku zro 
bimy wszystko — mówi kie­
rownik budowy to w. Czesław 
Jankowski. — Naj budowę mie 
iiśmy wejść dopiero w maju — 
dodaje — ale pierwszy (spy­
chacz był tutaj już 5 stycznia! 
Od tego czasu zrobiliśmy wie 
łe robót poza planem. Niwe­
lacje terenu przy stacji, około 
1 km wykopu pod bocanicę... 

Budowa fabryki płyt pilśnio­
wych i wiórowych w Karlinie 
oyła pierwszym i największym 
zadaniem powołanego do życia 
Koszalińskiego Przedsiębior­
stwa Robót Inżynieryjr:ycr#Tam 
miało wykonać ponad czwar­
tą część swego rocznego planu. 
Zabrali się więc do tej roboty 
z gorliwością neofitów. God­
na pochwały i przede wszyst­
kim naśladownictwa ambicja 
sprawiła, że budowa zyskała 
sobie opinię dobrze prowadzo­
nej i, co nie jest bez znacze­
nia, bez owych słynnych po­
ślizgów. Z 13 min zł tegorocz 
nego limitu inwestycyjnego nie 
pozostanie dyrektorowi Fabry 
ki Płyt Pilśniowych i Wióro­
wych w budowie mgr inż. Ta­
deuszowi Zastawskiemu ani 
złotówki. 

Dopiero przy dokładniejszym 
przyjrzeniu się terenowi przy 
szłej fabryki widać, że oprócz 
niwelacji wykonano tu także 
inne roboty. Np. drogi! Wckół 
miejsca gdzie w niedalekiej 
już przyszłości stanie główna 
hala produkcyjna przebiegają 
pasma ułożonej trylinki. 

Trccq, ieby zyskać 

— Nareszcie znalazł się inwe 
stor, który chce pomóc nam w 
szybszym budowaniu i obniża­
niu kosztów —- mówią budów 
lani. 

A .sprawa jest bardzo prosta. 
Fabryka musi przecież mieć 
swoje wewnętrzne drogi. Fa­
bryce potrzebne będą oczywiś­
cie później, ale wcześniejsze 
ich zbudowanie będzie miało 
wielkie znaczenie dla spraw­
ności budowy i jej kosztów. 

Dyrektor Zastawski wyciągnął 
więc od projektantów fragment 
projektu dotyczący dróg i zle­
cił ich wykonanie KPRI. Zda­
je sobie sprawę, że po zakoń­
czeniu budowy, drogi te trzeba 
będzie jeszcze raz przekładać, 
a nawet uzupełnić część mate­
riałów. Te dodatkowe koszty 
mogą wynieść nawet kilkaset 
tysięcy złotych. Zapewnia jed 
nak rzecz często niewymierną, 
ale niezwykle cenną: znaczne 
ułatwienie pracy! Teren jest 
bardzo ciężki. Po niwelacji, 
na wierzchu zalega nieprzesiąk 

no, a juz można zauważyć wie 
le niezwykle cennych posu­
nięć, które dowodzą, że do ro 
boty zabrali się ludzie myślą­
cy i z dużym doświadczeniem. 

Kłopoty, kłopoły ••• 

Przestrzeganie zasad prawi­
dłowej organizacji robót nie o-
znacza wcale, że karlińska bu 
dowa pozbawiona jest trudno­
ści. O, wcale tak nie jest! Lu­
dzie, którzy spędzili na pod-
karlińskich łąkach prawie rok 
swego życia, mogliby już spi­
sać tomy. 

Do robót niwelacyjnych na 
obszarze kilku hektarów naj­
odpowiedniejszym sprzętem by 
łyby zgarniarki. One też były 
przewidziane. Pech jednak 
chciał, że zaledwie utworzone 
KPRI, w wianie, jakie otrzy­
mało od zjednoczenia i mini­
sterstwa, oprócz zadań do wy 

pę drogowców mam na Innej 
budowie. 

W sumie ma tych budów 9, 
a do pomocy 4 majstrów. W 
miejsce jednej, którą zakoń­
czył, ale nie zdążył jeszcze roz 
liczyć, wciskają mu do rąk do 
kumentacje trzech innych. 

Przed podjęciem budowy li­
czono, że ze skompletowaniem 
załogi nie będzie specjalnych 
kłopotów. Przyjdą ludzie z Kar 
lina i okolicznych wiosek. Jak 
na razie, natłoku nie ma. 

Tegoroczny program nie był 
obszerny. Niwelacja, uzbroje­
nie terenu... W sumie 13 min 
zł. Na przyszły rok limit jest 
już prawie 3-krotnie większy 
— 36 min zł, a inwestor uwa­
ża, że powinien być przynaj­
mniej o 15 min zł wyższy. W 
przeciwnym przypadku opóź­
nieniu może ulec termin zakoń 
czenia inwestycji, w której na 
roboty budowlano-montażowe 
przeznacza się 160 min zł! 

Fabryka rośnie w 
liwa glina. Deszcz zamienia ją 
w wielkie bajoro. Drogi ułat­
wią dojście i dojazd do każde 
go' miejsca na placu budowy. 
Nie będzie powodów do niepo 
trzebnych przerw w pracy, na­
rzekań kierowców na trudny 
dojazd, niszczenia sprzętu. 

Inwestor zamierza jeszcze 
bardziej ułatwić pracę zało­
dze ^przedsiębiorstw budowla-

konania niewiele więcej do-
istało. Trochę spychaczy, kopa 
rek... Zgarniarek, tych najpo­
trzebniejszych, niestety nie by 
ło. Wysłano więc koparki, spy 
chacze i samochody-wywrot-
ki. W efekcie za dodatkowe 
koszty, wynikłe z tego powo­
du, można by kupić przynaj­
mniej kilka zgarniarek. Nie­
stety, nie było gdzie. 

. • 

*' ' . . .V»>. . s 

Koparka kopie dół pod stopy fundamentowe przyszłego 
magazynu. 

Fot. J. Piątkowski 

nych. Z różnych względów nie 
jest jeszcze gotowa dokumenta 
cja instalacji ściekowej. Ale 
te kłopoty nie powinny spo­
wodować trudności w opraco­
waniu dokumentacji sieci bu­
rzowej. A skoro tak, to znów 
naciskanie na projektantów, 
aby możliwie jak najwcześniej 
przekazali wykonawcy potrzeb 
ny fragment. W taki to sposób, 
jeszcze w tym roku, a więc 
przed ułożeniem torów boczni 
cy kolejowej, zbudowany zo­
stanie fragment rurociągu od­
prowadzającego wodę opadową 
z terenu fabryki do rzeki. Do 
tego rurociągu można bedzie 
podłączyć nawet prowizorycz­
ne rowy ściekowe. 

Magazyn zrębków fabryce po 
trzebny będzie dopiero na krót 
ko przed rozruchem technolo­
gicznym. Ale w Karlinie już 
dziś błyszczy w słońcu wielka 
betonowa płyta. Teraz czy póź 
mendla inwestora nie, ma zna 
czenia. Dla przedsiębiorstwa 
budowlanego ma duże, bo właś 
nie na tej betonowej płycie, 
zamiast w błocie, może rnaga 
zynować różne materiały. 

Budowa zaczęła się niedaw-

ziemia 1 wiedza i plony 

Warsztat bardzo skomplikowany 
REDAKCJA „GŁOSU-

wprowadziła w gazecie 
nowy dział „Ziemia — 

wiedza — plony", zapraszając 
Czytelników do zabierania gło 
su w dyskusji. Tytuł mówi 
sam za siebie, a zasługuje na 
szczególną uwagę umieszcze­
nie słowa „plony" po słowie 
„wiedza". Gdzie jest wiedza 
rolnicza, tam są wysokie plo­
ny. 

Gospodarstwo rolne jest war 
sztatem pracy rolnika, przy 
czym warsztat ten jest bar­
dziej skomplikowany i trud­
ny do prowadzenia aniżeli np. 
warsztat krawiecki, kowalski 
czy szewski. W warsztacie 
rzemieślniczym czy zakładzie 
produkcyjnym pracownik ma 

gotowy materiał i po dokona­
niu odpowiednich pomiarów 
w ciągu krótkiego czasu wy­
konuje .za pomocą gotowych 
narzędzi określony przedmiot. 
W gospodarstwie rolnym pro­
ces produkcyjny jest o wiele 
dłuższy i bardziej skompliko^ 
wany. Wyhodowanie roślin 
trwa kilka do kilkunastu mie­
sięcy, a wyhodowanie zwierząt 
nawet kilka lat. Rzemieślnik 
ma do czynienia z przedmio­
tem martwym, a rolnik z ży­
wym zwierzęciem i z „żywą" 
ziemią. 

Gospodarstwo rolne wymaga 
więc od rolnika stałego pod­
noszenia wiedzy rolniczej i sta 
łego kształcenia. W przeciw­
nym przypadku nic daje ono 

dobrych rezultatów i wysokich 
plonów. 

W Polsce Ludowej zostały 
stworzone warunki pełnej o-
płacalności i zbytu produkcji 
rolniczej. Wieś coraz lepiej za 
opatrywana jest w bardziej no 
woczesne środki produkcji. Nie 
wątpliwie weszliśmy w etap, 
w którym bardziej niż kiedy­
kolwiek o wynikach rolnictwa 
zadecyduje poziom wiedzy roi 
ników. Wydaje się, że każdy 
rolnik w czasie wolniejszym 
od; pilnych robót winien do­
kształcać się, czytać książki i 
pisma rolnicze. Dopomoże mu 
to'w ustaleniu bardziej prawi 
dłowego kierunku gospodaro­
wania, lepszym doborze zesta 
wu uprawianych roślin i ich 
zmianowania, w podniesieniu 
poziomu agrotechniki i nawo­
żenia mineralnego, w ustale­
niu bardziej prawidłowych kie 
runków hodowli, w umiejęt­
nym i opłacalnym żywieniu 
zwierząt gosoodarskich. 

MICIIAŁ BFRFZTAŃSKI 
Szczecinek 

Przepust, o którym wspomi 
nał kierownik budowy, też dał 
się im we znaki. Niby prosta 
rzecz. Nawet — jak twierdzą 
— projektant ładnie go rozwią 
zał. Sięgnął na półkę po kata­
log i skorzystał z jedynego ele 
men tu typowego jaki katalog 
zawiera dla tego rodzaju obiek 
tów. Nie wiedział, że w ca­
łym kraju nie ma zakładu, któ 
ry by produkował tego rodza­
ju elementy. Znalazł się jeden, 
którego dyrekcja wyraziła zgo 
dę na przyjęcie zlecenia, ale za 
sumę 4-krotnie wyższą niż chce 
zapłacić inwestor. W rezulta­
cie ustawili betoniarkę i zrobi 
li przepust metodą ojców. 

A i to nie bardzo isprawnie. 
— Żebym to ja miał chociaż 
cieśli — wzdycha kierownik 
Jankowski. Ale nie ma ich. I 
jeśli sam się o nich nie posta­
ra, dyrekcja przedsiębiorstwa 
też mu nie pomoże. Bo ciesiel 
stwo, to jeden z najbardziej de 
ficytowych zawodów w budów 
nictwie. 

— Przyjdę — mówią do kie 
równików budów — ałe ile pan 
dasz. I zazwyczaj żądają wy­
nagrodzeń znacznie przekracza 
ją cych obowiązujące stawki. 

On [eden 
i dziewięć budów 

W żaden sposób nie uda się 
ukryć, że dotychczasowy po­
stęp prac na budowie to rezul 
tat skoncentrowania znacznej 
ilości sprzętu i maksymalnej 
uwagi kierownictwa przedsię­
biorstwa. Front pracy był o-
grommy. Operatorzy koparek, 
spychaczy, a później i zgarnia 
rek zdawali sobie sprawę, że 
na tej budowie mogą zarobić. 
Pracowali więc dopóki im sił 
starczyło i... sprzęt wytrzymał. 
Ale o to martwiła się już ba 
za sprzętu, której załoga reago 
wała na każdy sygnał. 

Natomiast z drogami, któ­
rych nie można budować sprzę 
tem mechanicznym, są już kło 
poty. Przedstawiciele inwesto 
ra uważają, że przy ich budo­
wie powinno być zatrudnio­
nych więcej ludzi. 
• —- To prawda — odpowiada 
kjeiownik budowy, ~ Ale 

W tym roku koszalińska 
„Przemysłówka" pełniąca funk 
cję generalnego wykonawcy 
ma niewielki zakres robót. Ro 
boty wartości 2,7 min zł za­
mierza wykonać załogą zwerbo 
waną częściowo na miejscu. Na 
tomiast do przyszłorocznych za 
dań chce zaangażować hufiec 
pracy. Już teraz przygotowuje 
zaplecze hotelowe dla 250 osób, 
czym w pewnym sensie prze­
kreśla rachuby inwestora, któ 
ry spodziewał się z ludzi zwer 
bowanych w okolicy do bu­
dowy, tworzyć sobie przyszłą 
załogę fabryki. Dla ewentual­
nych kandydatów z hufca pra 
cv będzie musiał szykować 
mieszkania. Żeby było cieka­
wiej komisja rozdziału robót 
nie włączyła do portfelu zle­
ceń KPBM budynku mieszkal­
nego w Karlinie. 

— Jak któryś z inwestorów 
nie zdąży przygotować inwesty 
cji, to na jego miejsce wejdzie 
cie wy do planu — odpowie­
dziano karlińskiemu inwesto­
rowi. 

Niezbyt szczęśliwie rozdziela 
ne limity, brak ludzi i nawyk 
do improwizacji w myśl zasa­
dy — „jakoś to będzie", to za 
ledwie część niebezpieczeństw, 
które grożą tak dobrze rozpo­
czętej budowie. 

WŁADYSŁAW ŁUCZAK 

Zawód dla 
młodzieży „specjalną)" 
* (INF. WŁ.) 

W Zakładzie Wychowaw­
czym w Damnicy koło Słup 
ska przebywa obecnie. 116 
wychowanków. Pod opieką 
nauczycieli i wychowawców 
kończą szkołę podstawową, 
przygotowując się do życia 
wśród ludzi dorosłych. Po 
skończeniu szkoły nie posia 
dają jednak zawodu. Jak 
nas poinformował dyrektor 
Zakładu Wychowawczego 
W. Kędzierski — czynione 
są starania, aby przy zakła 
dzie uruchomić zawodową 
szkołę ogrodniczą. 

Obecnie rozpoczęto już 
przygotowania. Od listopa­
da ub. roku zakładowy o-
gród jest zagospodarowany. 
W przyszłym roku w jesie­
ni mają w nim rozpocząć 
praktyczne zajęcia wycho­
wankowie zakładu oraz 
pierwsi uczniowie zasadni­
czej szkoły ogrodniczej dla 
młodzieży ze szkół specjal­
nych. Po słupskiej szkole, 
która powstała jesienią br. 
będzie to druga tego typu 
placówka w naszym woje­
wództwie. 

W związku z tym pobyt 
wychowanków w damnic-
kim zakładzie przedłuży się 
o dwa lub trzy lata. Będą 
opuszczać Damnicę jako po 
szukiwani fachowcy. 

(am) 

Eksport zegarków 
z Francj'*... 

...zwiększył się w I półroczu b. 
roku o 45 proc. w porównaniu 
z analogicznym okresem roku 
ubiegłego. Przyniosło to fran­
cuskim eksporterom 6,5 min 
doljKÓW .wpływów. 


